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Program Szkolnego Związku Sportowego na lata 2005-2009 na tle ogólniejszych problemów szkolnej kultury fizycznej

                                                     (tezy do dyskusji przed XIV Zjazdem SZS))

Niniejszy tekst jest opracowaniem autorskim, co nie znaczy, że nie odzwierciedla on poglądów i dążeń działaczy SZS wszystkich szczebli oraz przyjaciół  SZS i w pewnym sensie tych, którzy  są obojętni na problemy szkolnej kultury fizycznej a nawet jej w jakimś stopniu niechętni. To co nazywamy szkolną kulturą fizyczną jawi się bowiem różnym ludziom zgoła różnie i w znacznej mierze zależne jest nie tylko od wiedzy, rozeznania co do tempa i kierunków  zmian cywilizacyjnych, miejsca i roli aktywności ruchowej w procesie adaptacji człowieka do tych zmian, nade wszystko zaś od osobistych interesów tego, kto formułuje swą opinię. Należy więc czytać każdy dokument (także ten)  z dużym krytycyzmem, biorąc zeń wszystko to co jest możliwe do realizacji lub co się komu nada. Tekst ten w żadnej mierze nie jest więc oficjalnym dokumentem SZS choć starałem się możliwie najdokładniej spisać w nim wszystkie wyrażane opinie i propozycje. Oczywiście wykorzystałem wiele wątków podejmowanych na ostatnim VI Sejmiku Szkolnej Kultury Fizycznej, podczas którego, co zauważam z przykrym zdziwieniem, działacze SZS byli mało aktywni. Wiele zawartych w tym tekście propozycji i opinii pochodzi od osób spoza SZS, szczególnie ze środowisk naukowych, zajmujących się szeroko rozumianą problematyką bytowania człowieka (kultura fizyczna, pedagogika, medycyna, psychologia, socjologia) co zapewnia, jak mi się wydaje, niezbędny walor wszechstronności oglądu. Materiał ten może posłużyć działaczom SZS wszystkich szczebli, do tworzenia własnych środowiskowych programów i planów. Poddany powszechnej dyskusji może też stać się podstawą do programu przyjętego przez kolejny Zjazd SZS, który odbędzie się w dniach 2-3 grudnia br.
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              Szkolna Kultura Fizyczna wobec wyzwań cywilizacyjnych

1. Stan zdrowia i sprawności dzieci i młodzieży i wynikające stąd ogólne wnioski

1.1 Przy opracowywaniu wszelkich programów wychowawczych w zakresie kultury fizycznej dotyczących dzieci i młodzieży, należy brać pod uwagę wszystkie informacje dotyczące zdrowia szeroko rozumianego, a nie tylko dane dotyczące sprawności fizycznej, mierzonej często wynikami sportowymi. Należy  odwoływać się przy tym do   definicji Światowej Organizacji Zdrowia, która mówi o trzech  ważnych i ściśle zazębiających się polach zdrowia  : fizycznym, psychicznym i społecznym. Wszelkie programy i plany w zakresie kultury fizycznej powinny projektować spójne efekty wychowawcze w zakresie wszystkich trzech obszarów

1.2 Najnowszy raport „ Zachowania zdrowotne, zdrowie i postrzeganie szkoły przez młodzież w Polsce w 2002 roku „  opracowany przez Panią profesor Barbarę Woynarowską ( Katedra Biomedycznych Podstaw Rozwoju i Wychowania Wydziału Pedagogicznego Uniwersytetu Warszawskiego) oraz dr Joannę Mazur ( Zakład Epidemiologii Instytutu Matki i Dziecka) stanowi ważny element diagnozy stanu zdrowia dzieci i młodzieży. Z Raportu wynika, że jeżeli za normę minimum przyjmiemy godzinę zorganizowanego ruchu dziennie, to spełnia ją nie więcej jak 30 % badanych (biorąc pod uwagę wszystkie formy aktywności, w tym lekcje wychowania fizycznego) W diagnozie stanu zdrowia zapisanej w Narodowym Programie Zdrowia (na lata 1996-2005) także czytamy :

„ Zaledwie około 30% dzieci i młodzieży uprawia różne formy ruchu, których rodzaj i intensywność obciążeń wysiłkowych zaspokaja podstawowe potrzeby fizjologiczne organizmu”.

Profesor Henryk Grabowski twierdzi, że „z badań nad kondycją fizyczną młodzieży wynika, że spadek udziału aktywności fizycznej w życiu współczesnych pokoleń jest szybszy od możliwości jego wyrównywania w procesie szkolnego wychowania fizycznego...Dawniej, kiedy szkolne  wychowanie fizyczne było dodatkiem do całodziennej aktywności ruchowej ucznia przedmiotowi temu można było przypisywać – przynajmniej w teorii - współudział w stymulacji somatyczno-motorycznego rozwoju. Dzisiaj, gdy dla większości młodzieży szkolnej obowiązkowe lekcje wychowania fizycznego są często jedyną formą aktywności fizycznej, proces ten, z powodu  podprogowej częstotliwości i intensywności bodźców ruchowych,   nie może  - nawet w  założeniu – być  czynnikiem fizycznego rozwoju. (Z tez referatu wygłoszonego na Konferencji Sekcji Teorii Wychowania Fizycznego PTNKF – Leszno wrzesień 2004)

Z wielu badań wynika niezbicie, że styl życia i zachowania znacznej części dzieci i młodzieży odbiega  od pożądanych norm i wzorców. Jeżeli nawet przyjmiemy, że około 50 – 60 % dzieci i młodzieży nie ma żadnych problemów zdrowotnych, a kierowana do nich oferta wychowawcza i jej realizacja, spełniają wszelkie kryteria poprawności i skuteczności, to i tak mamy do czynienia z pozostałą około 50% populacją, która w różnym zakresie i w różnej formie wymaga wzmożonej troski i specjalnych zabiegów zmierzających do eliminowania zagrożeń. Dobrze przeprowadzona analiza pozwoli na zaprojektowanie takich działań w nas interesującej i leżącej w zakresie naszych możliwości form aktywności ruchowej,  która na wszystkich sygnalizowanych obszarach zagrożeń stanowi najlepsze remedium. Sprawność i skuteczność systemu wychowania oceniać należy  bowiem nie tylko według efektów pracy z najlepszymi, ale przede wszystkim według tego, jak daje on sobie radę z tymi grupami, które z różnych powodów są średnie, albo poniżej średniej. Tu dwa niezwykle trafne spostrzeżenia (cyt. za profesorem Wiesławem Osińskim) „Z ogólnowychowawczego punktu widzenia wychowawcy najwięcej uwagi powinni poświęcać grupie słabych, typom subnormalnym lub obarczonym cechami dziedzicznymi obniżającymi biologiczną wartość człowieka albo też fizycznie upośledzonym w następstwie przebytych cierpień czy urazów" (Z. Gilewicz 1964). „Nacisk w programie sprawności nie powinien być położony na wskazanie, kto przebiegł szybciej, ale raczej na pomoc wszystkim dzieciom w zrozumieniu, jak ważne jest w aspekcie zdrowia uzyskiwanie i utrzymywanie odpowiedniego poziomu wszystkich komponentów sprawności" (B. Don Franks, 1989).

1.3 Specjaliści sygnalizują, że powoli, ale systematycznie, wskutek ogólnie niezdro​wego stylu życia, a w szczególności niedostatku aktywności fizycznej i wysiłku fizycznego oraz niedostatecznego wymiaru zabiegów  hartujących  rozwijają się powoli ale systematycznie rozliczne za​grożenia głęboko zakłócające prawidłowy rozwój i jakość życia. Należą do nich choroby alergiczne, astmatyczne, odoskrzelowe i inne, dotychczas banalne, ale współcześnie coraz bardziej dotkliwe, powodowane osłabieniem systemów immunologicz​nego i metabolicznego.

1.4 Najpoważniejszym mankamentem wychowania fizycznego jest  jednostronność oferty, polegająca na tym, że sukces sportowy czy   wysoka sprawność fizyczna są często jedynymi oferowanymi i postrzegalnymi wartościami wynikającymi z aktywności fizycznej a to dla wielu młodych ludzi jest za mało a z pewnością jest ubogie pedagogicznie. Niemal zupełnie nie dostrzega się i nie prezentuje w dostatecznym wymiarze wartości zdrowotnych i hedonistycznych stanowiących podstawę zdrowego stylu życia. W edukacji okołofizycznej z reguły używa się pojęcia „sportowy styl życia”, co biorąc pod uwagę, że sport jest jednak dobrem elitarnym, ma  wybitnie ograniczony zasięg, nie trafia po prostu do większości młodzieży, jest swoistym i uproszczonym chciejstwem niektórych środowisk kultury fizycznej. Jedynie słuszne pojęcie „zdrowy styl życia” dopiero toruje sobie drogę w teorii i praktyce wychowania fizycznego. Obok innych czynników (jakość zajęć, warunki, osobowość nauczyciela itp.)  znaczącą negatywną rolę odgrywają też pochodne, najczęściej niezamierzone efekty rywalizacji – odrzuceni bo przegrani, słabsi, nie znajdujący w aktywności fizycznej pola do satysfakcji, stanowią  „milczącą większość”. Oni też w przyszłości zasilą olbrzymią armię hipokinetyków
1.5 W edukacji i wychowaniu koncentrujemy się na edukacji, wychowanie  w coraz szerszym zakresie oddawane jest neoliberalnej i wolnorynkowej grze idei i systemów wartości.

1.6 W medycynie w coraz szerszym zakresie koncentrujemy się na medycynie klinicznej z zaniedbaniem edukacyjnych i wspomagających funkcji lekarza. Jak dotąd  niezwykle płodne i efektowne koncepcje promocji zdrowia, fascynują wielu ale nie stały się naczelnym wskazaniem dla polityki i służby zdrowia.

1.7 Stosunkowo najsilniej owe spłycenia występują na obszarze kultury fizycznej zdominowanej przez cele sportowe, preferującej wyniki sportowe i często przyjmującej wyniki uzyskiwane przez niewielką grupę wyczynowców za  kryterium sprawności całego społeczeństwa.

Narastająca we wszystkich dziedzinach życia rywalizacja i współzawodnictwo (szczególnie dotkliwa w krajach rozwijających się i doganiających kraje o wysokiej stabilizacji)  wywierają coraz silniejsze piętno we wszystkich sferach życia człowieka, także w kulturze fizycznej. W szkolnej kulturze fizycznej wyraźnie mamy do czynienia z dwoma nurtami : pierwszy wywodzi każdy program z zasad rywalizacji i współzawodnictwa, drugi z wplatania systematycznej aktywności fizycznej w styl życia ( zdrowy styl życia ). Podziały te nie są oczywiście ostre, jednak nurt pierwszy jest wyraźnie dominujący : miarą sukcesu szkoły, nauczyciela wychowania fizycznego i ucznia  jest najczęściej wynik sportowy
Sport jest szczególnym środkiem realizacji celów kultury fizycznej. Jest oczywiste, że w tak ekspresyjnej dziedzinie, dotykającej głęboko wszystkich sfer wychowania : (fizycznej, psychicznej, społecznej) szczególnie łatwo o znakomite efekty wychowawcze jak i o głębokie traumatologie także odnoszące się do tych trzech sfer. W szczególności niekorzystne efekty pojawić się mogą gdy  przy układaniu programów i planów górę biorą doraźne cele struktur, menadżerów, czy polityków a nie długofalowe potrzeby społeczne. Dla uniknięcia tych błędów konieczne jest nawiązanie ściślejszej współpracy pomiędzy wszystkimi środowiskami projektującymi programy wychowawcze : pedagogami, lekarzami, psychologami, trenerami, menadżerami. Decydenci i dysponenci środków państwowych powinni taką współpracę  zapewnić.  Spory jakie przy tworzeniu i realizacji programów mogą i powinny się toczyć muszą mieć charakter merytoryczny, by uniknąć taniej argumentacji zwolenników czy przeciwników sportu - z jednej strony dyskryminującej sport,  a z drugiej   przyznającej mu wszechstronne i dostępne dla każdego walory wychowawcze. Trzeba także mieć na uwadze fakt, że na pracach programowych ciążą niestety podskórne procesy rywalizacji różnych opcji, struktur i osób
1.8 W klasach nauczania początkowego ( klasy I – III ) jest obecnie nienajlepiej. Zgodnie ze słuszną skądinąd zasadą, nauczania zintegrowanego realizowanego przez jednego nauczyciela ( jest to z reguły „Pani” ) wszystkie zajęcia prowadzą wychowawcy – nauczyciele nauczania początkowego,   wg powszechnej opinii niezbyt dobrze przygotowani do organizowania aktywności fizycznej dzieci. Stąd biorą się częste postulaty, moim zdaniem niesłuszne,  aby na ten poziom nauczania wprowadzać  specjalistów – nauczycieli wychowania fizycznego a niektórzy mówią wręcz o nauczycielach sportu. Na ten poziom, na szczęście coraz rzadziej,   docierają też pomysły wczesnej specjalizacji sportowej

1.9 Szkołach Podstawowych wg różnych opinii i badań  nie więcej niż   30 % dzieci ma dostateczną porcję ruchu, zgodną pod względem ilości i jakości z ich obiektywnymi potrzebami. W tej grupie mieści się większość dzieci utalentowanych sportowo, szkolonych w SKS, UKS i innych klubach sportowych. Dzieci te uczestniczą w zawodach sportowych różnych szczebli prowadzonych przez SZS i inne organizacje sportowe. Można tu mówić też o zjawisku nadmiernej eksploatacji pewnej części tej grupy. 

Dalsze  40 % dzieci nie jest dostatecznie aktywna ruchowo i uczestniczy w rywalizacji sportowej jedynie incydentalnie a przygotowywanie do zawodów odbywa się w ramach wychowania fizycznego. Są to dzieci, które w różnym zakresie i z różnych przyczyn  nie posiadając talentu sportowego mają małe szanse na to by sport stał się dla nich atrakcyjną formą budowania ich miejsca w społeczności i źródłem satysfakcji, choć większość z nich, pod warunkiem większego wysiłku wychowawców i przy lepszym systemie wdrażania do sportu szybko by tę szansę postrzegło. Dzieci te najczęściej jednak pozostają poza zainteresowaniami   trenerów i czasem niestety także nauczycieli wychowania fizycznego

Pozostałe 30 % to dzieci wyraźnie zaniedbane i niezbyt chętnie uczestniczące w wychowaniu fizycznym z przyczyn zdrowotnych : ( nadwaga, otyłość, astma, wady układu krążenia, wady postawy itp.) bądź społecznych : ( zaniedbania w rodzinie i społeczności lokalnej, patologie)  i innych jak np. zniechęcająca forma prowadzenia zajęć czy bardzo złe wyposażenie szkoły: obiektowe, sprzętowe, sanitarne. Szczególnie w tej grupie sport jest poza możliwościami dzieci
1.10 Na poziomie  gimnazjum i szkoły ponadgimnazjalnej  zjawiska te w różny sposób pogłębiają się i różnicują. U dziewcząt następuje gwałtowny spadek zainteresowania  wychowaniem fizycznym, w każdym razie prowadzonym tradycyjnie,  pojawiają się problemy anoreksji i bulimii, programy i ich realizacja coraz bardziej odstają od zainteresowań dziewcząt. U chłopców mamy do czynienia z nieco innymi problemami, u znacznej części aktywność fizyczna, poza tymi którzy uprawiają sport i znajdują tu satysfakcję, przegrywa konkurencję z innymi zajęciami narzucanymi przez różne procesy cywilizacyjne ( np. telewizja, komputery Innym istotnym problemem stają się zachowania patologiczne ( patologie fizyczne :  alkohol, nikotyna, narkotyki, patologie psychiczne – lęki, frustracje, dystres i  społeczne : podkultury, agresje, ) o których wspominam tu dlatego, że dobre wdrożenie do aktywności fizycznej wmontowanej w model zdrowego stylu życia jest jak dotąd najskuteczniejszą, niestety mało wykorzystaną formą walki z tymi problemami. 

1.11 W dorosłym społeczeństwie, w rodzinie, społeczności lokalnej, na wsi i w mieście, sytuacja jest bardzo zła. Jest oczywiste, że niedostatki szkolnej kultury fizycznej, a w jeszcze większym zakresie w szkołach wyższych, które powinny ( w najpełniejszym zakresie dotyczy to szkolnictwa medycznego, pedagogicznego i wychowania fizycznego) kształcić liderów zdrowego stylu życia, do tego stanu rzeczy się przyczyniają, choć nie jest to przyczyna jedyna. W gruncie rzeczy nie dysponujemy żadnymi dostatecznie atrakcyjnymi i dobrze udokumentowanymi, systemowymi koncepcjami teoretycznymi dotyczącymi remedialnych wartości systematycznej aktywności fizycznej dorosłych (w tym tzw. grup trzeciego wieku). Propozycja „sport dla wszystkich” wywodzi się raczej ze środowisk uprawiających praktykę a w swej najgłębiej leżącej podstawie nawiązuje do istoty sportu – czyli rywalizacji, operuje aparatem pojęciowym zaczerpniętym ze sportu.  Z tych samych źródeł pochodzą szlachetnie brzmiące ale  bałamutne hasła „sport to zdrowie” i „sportowy styl życia”. Bałamutne ponieważ, biorąc pod uwagę praktykę, są adresowane jedynie do części społeczeństwa. W polityce państwa i w jego imieniu sprawującego rządy w tym obszarze potężnego lobby sportowego panuje zasada  : sport wyczynowy jest finansowany przez państwo a osobista aktywność fizyczna człowieka jest jego sprawą osobistą. Można naturalnie przyznać znaczącą wartość sprawczą hasłu „sportowy styl życia” gdyby oznaczało to otwarcie uczestnictwa w praktykowaniu różnych form sportowych przez wszystkich, głównie zaś przez tych, którzy nie dają żadnych szans na uzyskiwanie „wartościowych” wyników sportowych. Wiemy jednak, że tak nie jest a integralnym składnikiem wszelkich naborów do różnych klubów i sekcji jest widmo selekcji i doboru, a metody szkoleniowe eksponują system wartości wyniesiony ze sportu porównawczego     
2.  Ocena statusu, kondycji i potencjału SZS na tle wyżej zarysowanej sytuacji

 Jest oczywiste, że pomiędzy niżej opisanymi czterema czynnikami istnieją ścisłe zależności, które muszą być analizowane i uwzględniane łącznie przy podejmowaniu prac nad programami działania w każdym zakresie i na każdym szczeblu. W szczególności  trzeba uwzględnić, mało na ogół eksponowaną okoliczność, że wysoka kondycja mentalna i merytoryczna kadry każdej organizacji, ma bezpośredni wpływ na pozostałe czynniki.  Chodzi o możliwość opracowywania merytorycznie trafnych, wyrazistych i społecznie akceptowanych programów, tworzenia określonego lobbingu na rzecz tych programów, oraz umiejętność opracowywania,  lokowania i negocjowania ofert. Wysokie  kwalifikacje kadr organizacji są ważnym ale nie jedynym warunkiem powodzenia. Drugim niezbędnym warunkiem jest odpowiednia wola polityczna władz wszystkich szczebli, przekształcana w system funkcjonowania administracji, polegająca na tworzeniu organizacjom pozarządowym warunków partnerskiego współdziałania w realizacji programów cywilizacyjnego awansu społeczeństw.

2.1 Stan prawny

Podstawowe dokumenty prawne regulujące działalność SZS  tworzą na ogół korzystne globalne warunki dla działania organizacji Jednak zawarte w nich  systemowe, a nade wszystko szczegółowe uporządkowania, zawierają liczne usterki, które najogólniej rzecz biorąc, polegają na niepartnerskim usytuowaniu organizacji wobec administracji i ich niekompatybilności z innymi aktami prawnymi np. dotyczącymi przedmiotowego systemu finansowania. Drugim i po części wynikającym z powyższej sytuacji, zasadniczym mankamentem jest, biurokratycznie konstruowany, mało stabilny, podlegający sezonowym zmianom (zależnym od zmian politycznych) system prawa niższego rzędu : rozporządzenia, zarządzenia a w szczególności niezmiernie rozbudowany system prawa powielaczowego (decyzje, komunikaty, informacje, oświadczenia ustne, sposób redagowania obowiązujących formularzy, regulaminów itd). Zbiorczy efekt oddziaływania tego prawa, odczuwany jest przez działaczy społecznych, organizacje pozarządowe, jako kreujący ich przedmiotową pozycję w strukturach państwa, co stanowi o utrwalaniu się modelu wyraźnie sprzecznego z intencjami i deklaracjami ideowymi dotyczącymi demokratycznego państwa i  podmiotowości tychże organizacji i działaczy. Ta wyraźna niespójność wywołuje od wielu lat różne inicjatywy organizacji pozarządowych zmierzające do  poprawy ich  faktycznego statusu. Uchwalenie przez Sejm Ustawy o tzw. „pożytku społecznym” jest jedną z takich inicjatyw, jednak jej faktyczne skutki nie dotykają sfery szkolnej kultury fizycznej, głównie wskutek małej aktywności SZS  Podejmowane próby nowelizacji Ustawy o Kulturze Fizycznej dotyczą raczej obszarów sportu wyczynowego i jego komercjalizacji. 

    Dodać należy, że częsta nieznajomość prawa przez funkcjonariuszy organizacji społecznych trudności te pogłębia. Konieczne jest więc i drugostronne działanie – doskonalenie znajomości  prawa. Lepiej by jednak było, aby prostota i zwięzłość prawa zadanie to ułatwiały, tymczasem wielu problemów w organizacjach społecznych nie da się rozwiązać bez pomocy wykwalifikowanych służb prawnych.

    2.2 Przychylność społeczna i przychylność władz                   

Oba rodzaje przychylności są dla powodzenia organizacji konieczne. Przychylność społeczną zyskujemy wtedy gdy nasza działalność jest akceptowana przez środowisko, w którym działa organizacja ( rodzice, społeczność lokalna, szkoła, kościół). Trzeba oczywiście wiedzieć, że nie ma prostego związku pomiędzy poprawnością merytoryczną oferty a akceptacją tej oferty przez środowisko. Gusty i oczekiwania społeczeństwa są kształtowane nie tylko przez faktyczną wiedzę o potrzebach dzieci i młodzieży, często niedostateczną,  ale przez różnego rodzaju mody, fałszywe informacje, reklamę, lobbing

Nieco inna sprawa jest z uzyskiwaniem przychylności władz. Przychylność ta potrzebna jest nam nie tylko dla zdobycia niezbędnych środków (materialnych, organizacyjnych, prawnych) do  prowadzenia własnej działalności, ale także dla uzyskania wpływu na kształtowanie i realizację programów i planów tych władz służących pomnażaniu dóbr uznawanych przez nas za wartościowe. Jest specyficzną właściwością władz wszystkich szczebli, że kierują się one bardzo często doraźnym, własnym interesem autonomicznym, potrzebą uzyskania szybkiego, spektakularnego sukcesu, znacznie mniej zaś kierują się interesem długofalowym i podejmowaniem działań, których efekty, mimo ich oczywistej wartości, nie dają się zdyskontować politycznie. Istotnym zatem zadaniem organizacji społecznych w tym zakresie jest podejmowanie wobec władz takich działań, które zmieniają hierarchię wartości i czynią owe działania i decyzje, odczytywane jako mało efektowne, wysoko cenionymi realizacjami w ocenie i opinii społecznej i środowisk decydenckich. W naszym wypadku, Szkolnego Związku Sportowego, chodzi o kształtowanie właściwych proporcji pomiędzy programami w zakresie sportu wyczynowego, które są wyraźnie preferowane a mało efektownymi, ale wartościowymi programami w zakresie edukacji prozdrowotnej i aktywizacji ruchowej ogółu dzieci i młodzieży.

2.3 Warunki materialne i bazowe

Warunki te, ogólnie nienajlepsze, nie poddają się szybkiej modyfikacji, stąd nasze oceny i działania  w tym zakresie powinniśmy koncentrować na dwu obszarach. Pierwszy polega na monitorowaniu i opiniowaniu działań władz w tym zakresie, jednak z koncentrowaniem się bardziej na doradztwie i rozwijaniu współdziałania niż mało efektywnym ogólnym krytykowaniu wszystkiego i wszystkich, co cechuje niektórych działaczy. Drugi kierunek to doskonalenie naszej umiejętności i sprawności w opracowywaniu i składaniu wielokierunkowych ofert. Analizując aktualną sytuację organizacji pozarządowych, to niezależnie od tego co sądzimy na temat ich względnego ubezwłasnowolnienia, nie należy poprzestawać jedynie na zabiegach zmierzających do poprawy sytuacji prawnej w tym zakresie. Musimy wykorzystywać wszelkie możliwości, w tym, w znacznym zakresie także i te, z których do tej pory nie korzystaliśmy, aby pozyskiwać, często w ostrej konkurencji, niezbędne warunki i środki materialne do prowadzenia działalności Można na tym tle sformułować następujące zadanie dla władz SZS wszystkich szczebli. Należy systematycznie po przeprowadzeniu wszechstronnej analizy sytuacji i uwzględnieniu wielu nowych jej aspektów przygotowywać i składać konkretne oferty programów i działań we wszystkich potencjalnych źródłach wsparcia, w tym i w takich, z których do tej pory nie korzystaliśmy.

(ekologia, turystyka, niepełnosprawni, rodziny, społeczność lokalna, profilaktyka i promocja zdrowia itp.) Należy w pracach tych uwzględnić wiele nowych elementów związanych z wejściem Polski do Unii Europejskiej,  postępujące tendencje do decentralizacji,  naciski na zwiększanie wpływów z działalności komercyjnej i sponsorskiej oraz poszerzenie oferty na programy edukacyjno – zdrowotne. Nie należy oczywiście ustawać w zabiegach o uzyskiwanie stabilnych centralnych środków z budżetu państwa.

2.4  Kondycja mentalna i merytoryczna kadr SZS

Sprawa jest dość oczywista. Trwa wielki wyścig kwalifikacji i umiejętności na wszystkich szczeblach i wszystkich zakresach. Niezwykle dynamicznie rozwija się sieć i system kształcenia wyższego, oferowana jest wielka liczba różnego rodzaju kursów kwalifikacyjnych i doskonalących, często obliczonych na gruntowną zmianę dotychczasowych zasobów wiedzy i umiejętności. Obserwujemy  wielki ruch dokształcania i podwyższania kwalifikacji. W szerokim zakresie uczestniczy też w tym system edukacji Trendy te w oczywisty sposób wynikają z pogłębiającego się zrozumienia, że dla podołania współczesnym wyzwaniom niezbędne jest permanentne doskonalenie (instytucjonalne i samokształceniowe). Niestety, trochę odstaje w tym nurcie kultura fizyczna, w tym niestety także kadra SZS. Poza incydentalnymi systemami kształcenia menadżerów sportu, oraz dynamicznie rozwijającymi się procesami doskonalenia nauczycielskiego nie ma tu większych innowacyjnych działań. Dziś już nie wystarczy wyższe wykształcenie wychowania fizycznego i dyplom AWF. Nie wystarczy też dokształcanie liniowe, polegające na odświeżaniu i uzupełnianiu wiedzy w zakresie teorii i praktyki wychowania fizycznego i sportu Dziś coraz więcej zadań realizuje się w procesach integracyjnych. Żeby sprostać wyzwaniom w obszarze kultury fizycznej i zwiększyć jej wpływ na bieg rzeczy, trzeba uczyć się postrzegania jej i realizowania  w szerokim zespoleniu integracyjnym z innymi obszarami funkcjonowania człowieka jak zdrowie, ekologia, edukacja. Potrzebny jest więc intensywny ruch kształcenia i samokształcenia wspierany odpowiednimi inicjatywami organizacyjnymi władz SZS wszystkich szczebli stymulującymi i wspierającymi ten ruch. 

3. Podstawowe cele strategiczne SZS rozumiane jako jego wkład w reformowanie szkolnej kultury  fizycznej

3.1 Podstawowym strategicznym celem szkolnej kultury fizycznej jest zaprojektowanie takiego systemu aktywizacji ruchowej dzieci i młodzieży, który najlepiej wpisywałby się w realizację głównych celów wychowawczych kultury fizycznej służących zdrowiu, przy uwzględnieniu jednak pewnych specyficznych, swoistych celów sportu, w tym sportu wyczynowego, których ze względu na olbrzymią atrakcyjność tej formy ekspresji kulturowej człowieka  lekceważyć nie należy i które per saldo mogą mieć istotny wpływ, pod pewnymi warunkami, na popularyzację aktywności ruchowej w całym społeczeństwie.

Przyjęcie zasady, że wdrażamy dzieci do ruchu nie dla tego, że mogą w przyszłości zdobywać medale, ale dlatego, że jest im to niezbędne dla zdrowia i budowania swej pozycji w życiu jest zasadne, podobnie jak i uznanie, że dobrze organizowany sport dzieci i młodzieży może przyczynić się i do jednego i do drugiego. 

Inną ważną przesłanką przy budowaniu każdego systemu, w tym  systemu współzawodnictwa sportowego, jest przyjęcie odpowiedniego, dostatecznie wszechstronnego  systemu wartości  ograniczającego swoiste interesy poszczególnych elementów systemu na rzecz osiągania  nadrzędnych celów wychowawczych

Mając na uwadze powyższe  ustalenia, można następująco ustalić listę podstawowych zadań w obszarze kultury fizycznej dzieci i młodzieży :

3.2 Kluczowym problemem dla całej kultury fizycznej, w tym tak ważnej jej części jaką jest sport, jest stopniowa zmiana akcentów pedagogicznych, w tym powszechne lansowanie pojęcia „zdrowy styl życia”, co ma znaczenie uniwersalne odnoszące się do wszystkich bez względu na ich stopień umiejętności sportowych. W takim ujęciu wszystkie formy aktywności fizycznej, w tym i sport zyskują. Zadanie to powinno być realizowane  m.in. w formule przyjętej przez XIII Zjazd SZS w roku 2000 „promocja zdrowia środkami kultury fizycznej”. 

3.3 Niezbędna jest też stopniowa integracja wysiłków pedagogicznych podejmowanych przez różne nurty, programy, kierunki, w szczególności w obszarach zwalczania różnych zjawisk patologicznych, w jeden uniwersalny system kształtowania ( zgodnie z koncepcją lansowaną przez WHO) „umiejętności życiowych”. Dziś wobec wielkiej różnorodności zagrożeń i oczywistej, a nie zawsze uświadamianej, jedności psychofizycznej człowieka,  nie uda się osiągnąć znaczących sukcesów wychowawczych na drodze zajmowania się wyodrębnianymi cechami czy problemami. Budując natomiast swoistą dzielność, umiejętność dawania sobie rady, w życiu, najlepiej pomagamy młodzieży żyć dobrze teraz i w dorosłej przyszłości. Nie trzeba dodawać, bo jest to uderzająco oczywiste, że kultura fizyczna dysponuje tu wspaniałym zestawem form i środków. Praktycznym środkiem do realizacji tego zadania będzie praktyczna integracja w szkole edukacji prozdrowotnej i wychowania fizycznego.

3.4 W szkolnym wychowaniu fizycznym powinny następować istotne zmiany polegające na wzbogaceniu i zróżnicowaniu oferty kierowanej do młodzieży.  Wycofanie się z programu pięciu godzin wychowania fizycznego (miejmy nadzieję na niedługi okres)  uniemożliwiło co prawda pełne  wdrożenie niezwykle ważnej  formuły 3+2,  w jej pełnym wymiarze,  ale nie przekreśliło jej całkowicie bo wprowadza się jednak stopniowo wymiar 4 godzinny. Trzeba więc określić na nowo warunki i zasady realizacji tej formuły w zmienionych warunkach. Chodzi m.in. o to aby  formuła ta, oparta o programy autorskie budowane wspólnie z młodzieżą, znacząco zwiększając różnorodność oferty,  likwidowała niekorzystne antynomie w szkolnym wychowaniu fizycznym sprowadzające się w uproszczeniu do przeciwstawiania sobie dwu zakresów : sport powszechny a sport wyczynowy.

3.5 Pilnym zadaniem jest przygotowanie nauczycieli klas nauczania początkowego do prowadzenia zajęć z wychowania fizycznego. Służyć temu powinny m.in. takie programy jak realizowany przez SZS, AWF Wrocław i Fundację Edubal program piłki edukacyjne. 

3.6  Innym ważnym problemem jest  zasadnicza nowelizacja programu wychowania fizycznego dla dziewcząt.

3.7 Podstawowe znaczenie ma realizowany przez naszą organizację od wielu lat program Młodzieżowych Organizatorów Sportu (MOS) i Młodzieżowych  Sędziów Sportowych (MSS), jednak wskutek gwałtownego załamania się warunków pracy SZS ( likwidacja  zajęć nadobowiązkowych, wycofanie się z braku środków z systemu ubezpieczenia OC i NW, zmniejszenie dotacji dla SZS) nastąpiło  praktycznie  wycofania się SZS z realizacji tych programów, w każdym razie w skali zapewniającej wyraźne efekty wychowawcze i organizacyjne. 

3.8 W systemie sportu szkolnego za ważne, wspólne zadanie władz oświatowych i Szkolnego Związku Sportowego, należałoby uznać przywrócenie i rozbudowywanie silnej pozycji w szkole  Szkolnego Klubu Sportowego ( UKS )opartego o samorządność młodzieży, stanowiącego   integralną część systemu wychowawczego szkoły. SKS, obok tradycyjnie pojmowanych zadań jakimi są Szkolne Igrzyska Sportowe powinien znacząco, korzystając m.in. z możliwości jakie daje  ścieżka edukacji prozdrowotnej rozbudowywać swoje zadania o cele wdrażania młodzieży do „zdrowego stylu życia” oraz pełniejszego wykorzystania socjalizujących wartości młodzieżowego wolontariatu 

3.9 Trzeba na nowo, biorąc pod uwagę całą złożoność tej propozycji, rozważyć możliwość tworzenia „komercyjnych SKS”. Chodzi tu generalnie o to aby stworzyć możliwość uprawiania różnych sportów i form aktywności tej bardzo dużej grupie dzieci, które nie mają ani predyspozycji ani ochoty do uczestnictwa w systemie rywalizacji i współzawodnictwa, ale którym nie wystarcza ta porcja wychowania fizycznego, jaką daje im szkoła. Istniejące obecnie ogólne przepisy prawne zezwalają co prawda na organizowanie, jednak w gruncie rzeczy poza szkołą, różnych zajęć sportowych  opłacanych przez rodziców, są to jednak przepisy mało elastyczne. Chodziłoby zaś o to aby szkoła, ściślej działający w niej SKS /UKS/, dysponująca dobrą bazą i  kadrą mogła prowadzić różne specjalistyczne sekcje sportowe za częściową odpłatnością rodziców i sprawować nadzór organizacyjny i pedagogiczny nad tą formą działalności lub powierzać jej prowadzenie takiej organizacji pozarządowej jaką jest Szkolny Związek Sportowy. Obecnie  wiele zajęć w SKS i UKS jest prowadzonych społecznie lub donatorzy takich zajęć / w tym niestety i same szkoły/stawiają wymagania osiągania wymiernych wyników sportowych. 

3.10 Najtrudniejszym do ustalenia wydają się być zasady uczestnictwa dzieci i młodzieży w systemie rywalizacji międzyszkolnej, nie dlatego, że niejasne są kryteria pedagogiczne czy sportowe, wg których system ten należy budować. Trudność polega na tym, że zbyt wiele podmiotów (organizacje, sponsorzy, władze samorządowe a nawet różne efemerydalne twory), tworzy własne, niespójne z interesem szkoły i młodzieży  a wynikające ze  swoistych interesów grupowych, systemy  rywalizacji, czy okazjonalne imprezy ( najczęściej od razu do szczebla centralnego )w wyniku czego następuje nadmierna  eksploatacja niektórych grup młodzieży z oczywistą szkodą  dla samej młodzieży (przeciążenia)  dla systemu edukacji (zakłócenie toku nauczania ) i w konsekwencji dla samego sportu wyczynowego. Stąd wszelkie ustalenia, choćby najsłuszniejsze dotyczące systemu są szybko łamane i zarzucane. Resort edukacji  musi tu wprowadzić w porozumieniu z głównymi organizatorami systemu współzawodnictwa sportowego dzieci i młodzieży  odpowiednie środki dyscyplinujące. W edukacji  wyraźnie wyodrębniają się trzy poziomy nauczania dla których należy budować odrębne systemy współzawodnictwa : szkoły podstawowe, gimnazja, szkoły ponadgimnazjalne. Podstawową zasadą we wszystkich trzech systemach jest, że w rywalizacji międzyszkolnej uczestniczą szerokie reprezentacje szkół, tworzone na zasadzie korelacji : rocznik i poziom nauczania, wg szczegółowych regulaminów. Na program tych zawodów składają się dyscypliny i konkurencje kompatybilne ze szkolnym programem nauczania.

3.11 Na szczeblu szkół podstawowych realizowany powinien być program Igrzysk Młodzieży Szkolnej w relacji gminnej i w zależności od ustaleń regionalnych w relacjach powiatowych i do szczebla wojewódzkiego.

3.12 Na szczeblu gimnazjów powinna być prowadzona  gimnazjada w relacji gminnej i w zależności  od ustaleń regionalnych w  relacjach powiatowych i  do szczebla wojewódzkiego.

3.13 Na szczeblu szkół ponadgimnazjalnych prowadzona jest Licealiada w relacji powiatowej i wojewódzkiej.

Które z tych systemów i w jakim zakresie powinny docierać do szczebla centralnego powinno być przedmiotem ustaleń władz oświatowych w porozumieniu ze Szkolnym Związkiem Sportowym, który w zakresie sportu dzieci i młodzieży powinien być głównym i strategicznym partnerem Ministerstwa Edukacji Narodowej .

3.14 Systemy te powinny być dobrze skorelowane z zawodami  mistrzowskim tj. Mistrzostwami Polski Młodzików Juniorów, w których startują reprezentacje klubów sportowych,  by maksymalnie wyeliminować kolizje terminów i kolizje obciążeń startowych. 

Systemy te są uzupełniane różnego typu konkursami (np. 5 milionów) i zawodami korespondencyjnymi ( typu korespondencyjny puchar lekkoatletyczny dla szkół ponadgimnazjalnych przy jednoczesnym uwzględnieniu interesów szkół.

3.15 Należy dążyć do przyjęcia zasady, że „SZS jest strategicznym partnerem i sojusznikiem resortu edukacji, głównym organizatorem i koordynatorem całokształtu pozalekcyjnej kultury fizycznej dzieci i młodzieży szkolnej, a szkolny klub sportowy i jego program są częścią programu wychowawczego szkoły” przyniosła poważny uszczerbek możliwości jakie daje kultura fizyczna.

3.16 Co się tyczy rodziców, to przyjęliśmy, że podstawową formą angażowania ich do współpracy ze szkołą i SZS w zakresie realizacji programów edukacji prozdrowotnej i szkolnej kultury fizycznej są Wywiadówki z promocji zdrowia. Ta forma kontaktów przyjęła się trwale w działalności wielu szkół, a SZS prowadzi co roku, korzystając ze środków MENiS serie spotkań nauczycieli pod  hasłem „Wywiadówki”, których celem jest ich przygotowanie do organizacji spotkań z rodzicami w szkołach. 

3.17 Konkursy jak : „Sport dla wszystkich” czy „Zrobimy to sami”. Pierwszy z nich to ogólnopolska akcja – rywalizacja między klubami SZS w zakresie powszechności i efektów pracy w środowisku. Konkurs obejmuje większość naszych klubów, a reprezentacje najlepszych z nich  uczestniczą w corocznym Zlocie Przodujących SKS. Drugi z konkursów polega na zachęcaniu szkół i ogniw SZS do  podejmowania w czynie społecznym zadań polegających na budowie, modernizacji czy konserwacji przyszkolnych obiektów i urządzeń sportowych. Konkursy te przynosiły znaczące  wyniki, doskonaliła się praca ogniw SZS, powstawały nowe liczne obiekty. Nade wszystko jednak wielką wartością tych, innych konkursów realizowanych przez SZS, było pozyskanie na rzecz ważnych zadań społecznych wielu nowych animatorów-wolontariuszy.

4. Dyskusja po Olimpiadzie w Atenach 

Dyskusja poolimpijska koncentruje się na problemach sportu wyczynowego. Jest też w większości, szczególnie w wykonaniu polityków i niektórych prominentnych działaczy sportowych, wysoce nieprofesjonalna. Pośpiesznie wyciągane wnioski w gruncie rzeczy omijają najistotniejsze problemy kultury fizycznej. Większość opinii i wniosków formułowanych z pozycji lobby sportowego traktuje kulturę fizyczną jako wielki poligon selekcyjny co okraszane jest dziś już nie sprawdzającymi się  tezami, wg których „ trzeba organizować sport powszechny bo będzie wtedy więcej medali”. W szkole taka wizja ugruntowuje  system rywalizacji i współzawodnictwa jako wiodącą doktrynę, której podporządkowuje się  systemy organizacyjne i w znacznej mierze programy a z pewnością wg której formułowane są oczekiwania władz administracyjnych, polityków i  mediów poganianych potrzebą spektakularnych sukcesów. To bardzo krótkowzroczna polityka. Wybitni przedstawicie nauk o człowieku alarmują, że szkolne wychowania fizyczne, mimo zwiększania jego wymiaru nie ma, wskutek innych, niezwykle gwałtownych zmian cywilizacyjnych, poważniejszego wpływu na stan zdrowia i sprawność młodzieży a tym bardziej nie ma wpływu na zaszczepienie i utrwalenie się nawyków uprawiania ruchu przez całe życie, wskutek czego mamy społeczeństwo hipokinetyczne (ponad 90 % niemal nie uprawia żadnej formy ruchu) Gwałtownie wzrasta liczna dzieci i młodzieży unikających wychowania fizycznego. To są ważne problemy. Ich rozwiązanie da także solidniejsze podstawy dla sportu powszechnego i wyczynowego.

5. Co należałoby konkretnie  zrobić

5.1 Przede wszystkim należy dokonać stopniowej ale gruntownej zmiany celów szkolnej kultury fizycznej, która powinna być nakierowana na wzmacnianie i pomnażanie zdrowia dzieci i młodzieży. Rywalizacja i współzawodnictwo są ważnymi ale nie jedynymi stymulatorami wychowawczymi i nie mogą powodować tak szkodliwych procesów odrzucania (znana opinia o tych którzy „się nie nadają” do sportu)

5.2 Należy silniej powiązać szkolne wychowanie fizyczne z programami wychowania prozdrowotnego i w tak szeroko rozumianym programie uczyć dzieci umiejętności włączania systematycznej aktywności fizycznej w swój styl życia (umiejętności życiowe). Wymaga to opracowania z udziałem wybitnych specjalistów  i wdrożenia stosownego wieloletniego programu. Podjęta przez Instytut Spraw Publicznych praca nad nowymi podstawami  programowymi stanowi doskonałą okazję po temu. 

5.3 Aktualnie należy pilnie wzmacniać na wszystkich szczeblach efektywność wykorzystania wprowadzonych obecnie do szkoły podstawowej 4 godzin wychowania fizycznego wg modelu 2 + 2 ( dwie godziny planowane w siatce godzin i dwie wykorzystywane  wg zasady:  obowiązkowe dla każdego dziecka co do wymiaru ale fakultatywne co do treści)

5.4 Bardzo pilne i ważne jest podniesienie kwalifikacji nauczycieli nauczania początkowego przez wyposażenie ich w niezbędne umiejętności teoretyczne i praktyczne prowadzenia zajęć ruchowych w klasach 0-3

5.5 W szkole trzeba wspólnymi siłami władz oświatowych i Szkolnego Związku  Sportowego znacząco zwiększyć rolę i zadania Szkolnych Klubów Sportowych, silnie powiązanych ze szkołą i jej programem, rozwijających działalność organizacyjną wśród wszystkich dzieci i młodzieży ze szczególnym zwróceniem uwagi na tych,  którzy od wychowania fizycznego  stronią i na działalność młodzieżowych wolontariuszy. Z wielu względów należałoby uznać Szkolny Związek Sportowy za strategicznego partnera Resortu Edukacji Narodowej w zakresie krzewienia zdrowego stylu życia i wdrażania dzieci i młodzieży do systematycznej aktywności ruchowej. Także SZS powinien przejawić większą aktywność w tym zakresie.

5.6 Utrzymać i rozwinąć ale zmodernizować organizowany przez SZS system Igrzysk, Gimnazjad i Licealiad. Zaprowadzić porządek w systemie tych zawodów i nie zezwalać na organizowanie przez wiele podmiotów różnych spektakularnych imprez centralnych eksploatujących te same grupy młodzieży.

5.7 Rozważyć możliwość znacznego wsparcia dla zanikającej sieci Międzyszkolnych Klubów Sportowych, które oferują najtańszy i najefektywniejszy system wyłaniania i wstępnego szkolenia talentów sportowych w ścisłej współpracy ze szkołami i SKS  i przekazywania ich do klubów pozaszkolnych.

5.8 Zdecydowanie wyłączyć problematykę sportu wyczynowego z Ministerstwa Edukacji Narodowej i Sportu utworzyć silne centrum (Urząd czy Ministerstwo Kultury Fizycznej) tak aby sportem wyczynowym zarządzać profesjonalnie a odpowiedzialność była oczywista.

5.9 Wyeliminować należy błędną terminologię : kultura fizyczna i sport ( to tyle samo co pieczywo i chleb lub meble i szafy)

6.    Program działania  SZS – podstawowe założenia 

Mając na uwadze zaprezentowane wyżej elementy analizy i diagnozy oraz oceny dotychczasowych dokonań Związku w realizacji zakładanych celów i zadań,  możemy następująco zaprojektować podstawowe elementy programu na następne lata : 

Wyjściowym założeniem  jest podstawowy cel jakiemu służyć ma szkolna kultura fizyczna :

„Podstawowym zadaniem szkolnej kultury fizycznej jest zapewnienie wszystkim uczniom możliwości uczestniczenia w różnych wartościowych i atrakcyjnych formach aktywności ruchowej, wkomponowanej w szerszy kontekst edukacji pro zdrowotnej propagującej frapujący model zdrowego stylu życia – jako ważnego warunku sukcesu życiowego, potężnego środka zapobiegania, eliminowania i ograniczania wszelkich zagrożeń zdrowotnych i zachowań patologicznych.”(fragment programu opracowanego przez zespół ekspertów w  roku 2001 dla MEN)

Na tym tle formułujemy podstawowy cel  dotyczący miejsca i roli Szkolnego Związku Sportowego jako potrzebę 

„Wzmocnienia roli organizacji pozarządowych a w szczególności Szkolnego Związku Sportowego w realizacji programów usportowienia dzieci i młodzieży i wykorzystanie możliwości wzbogacania procesu wychowania fizycznego i sportu szkolnego poprzez różnorodne formy partnerstwa szkół i placówek edukacji z organizacjami pozarządowymi, rozwijanie  idei wolontariatu, wspieranie tworzenia sieci Szkolnych i Uczniowskich Klubów Sportowych.” 

Kierując się wyżej wymienionymi założeniami, możemy zapisać pakiet propozycji programowych i organizacyjnych dla SZS na lata 2004 – 2008  w czterech następujących grupach problemowych :

· Aktywizacja ruchowa
· Promocja zdrowia
· Sportowanie i sport wyczynowy
· Działania organizacyjne i marketing
6.1 Aktywizacja ruchowa dla najmniej sprawnych ale najbardziej potrzebujących ruchu

Wszystkie poniższe uwagi mają charakter ogólny i nie odnoszą się do wszystkich dzieci i młodzieży, ale odnoszą się do dostatecznie dużej części populacji, byśmy, zaabsorbowani formami i hasłami sportowania, sportem, rywalizacją i współzawodnictwem, jako niezwykle atrakcyjnymi formami aktywizacji dzieci i młodzieży, umieli i mogli wypracować i realizować takie programy, które byłyby adresowane do tej znacznej części  dla której sport, w jego powszechnej formule, nie jest ani dostępny ani zachęcający a tyum samym nie jest sprawczy wychowawczo.

W pakiecie zadań dotyczących tego kierunku zawrzeć powinniśmy wszystkie te przedsięwzięcia, których bezpośrednią formą jest zachęcanie dzieci i młodzieży do realizowania różnych form aktywności ruchowej, raczej nie nakierowanej na uzyskiwanie wymiernych efektów sportowych czy sprawnościowych, porównywalnych do wyników innych dzieci czy jakichś norm chociaż, jak się wydaje w praktyce, całkowite ominięcie czy uniknięcie elementów rywalizacji nie jest możliwe. Idzie jednak generalnie o to, aby taka rywalizacja z  innymi, lub próby osiągnięcia wygórowanych norm nie dawały w efekcie zniechęcenia do ćwiczeń. Najważniejszym wynikiem takich ćwiczeń powinno być zadowolenie i radość z wykonywania zadań ruchowych bez eksponowania i wzmacniania, niezwykle silnej u dzieci, tendencji do  porównań z innymi i bicia jakichś rekordów. W każdym razie nie może u ćwiczących dzieci pojawiać się poczucie, że jest się gorszym od innych, że w tej dziedzinie (aktywność ruchowa), nie ma czego szukać, nic nie udaje mi się osiągnąć itp. Jest to bowiem prosta droga do  zniechęcenia ćwiczeniami i uznania tej dziedziny za nieprzyjazną i mało zajmującą. W tej grupie znajdują się dzieci z różnego rodzaju dolegliwościami, schorzeniami,  wyrazistymi odchyleniami od normy a także dzieci, które z powodu indywidualnych cech fizycznych nie są w stanie uczestniczyć aktywnie w dynamiczniejszych zajęciach. 

Oczywiście unikać należy izolacji  i organizowania takich zajęć, które miałyby charakter „naznaczający”, podkreślający niską sprawność.

Nie można ustalić jakichś uniwersalnych form zajęć organizowanych dla tych grup. Konkretne propozycje w tym zakresie powinny być wypracowywane przez samych nauczycieli i działaczy SZS a następnie rozpowszechniane przez organizowane szkolenia, konkursy, wymianę doświadczeń i publikacje (m.in. Lider).

Dla realizacji zadań w tym zakresie należy sięgać do propozycji zawartych w programie SZS popularyzowanym pod hasłem 3+2, który w miarę wprowadzania programu 5 godzin, co mamy nadzieję będzie postępować, będzie stawał się realnym. Inną możliwością jest program „:Animator sportu dzieci i młodzieży”, który z samych założeń nakierowany jest na pracę z takimi grupami

6.2 Aktywizacja ruchowa i powszechne  sportowanie 

Największą część populacji szkolnej stanowią dzieci przeciętnie sprawne, bez ukształtowanych jeszcze wyraziście ambicji sportowych, rozumianych jako ważna część czy element ich biografii życiowych, ale z naturalną chęcią  osiągania sukcesów w  rywalizacji  sportowej. Dla tej grupy liczącej  jak się wydaje około 50 – 60 % populacji najstosowniejszą formą jest realizowanie szeroko pomyślanego programu Szkolnych Igrzysk Sportowych   jako całorocznego systemu współzawodnictwa wewnątrzszkolnego indywidualnego i zespołowego. Organizatorem systemu SIS  powinien być działający w szkole i silnie z jej programem powiązany, Szkolny lub Uczniowski Klub Sportowy. Program SIS ustala sam SKS  w zależności od możliwości i potrzeb szkoły i uczniów. Program SIS powinien być realizowany przy aktywnym zaangażowaniu samej młodzieży a w szczególności Młodzieżowych Organizatorów Sportu i Młodzieżowych Sędziów Sportowych ( MOS i MSS). Także i tu w miarę wdrażania programu 5 godzin wychowania fizycznego, powinny w ramach kumulowanych godzin powstawać sekcje różnych form i dyscyplin sportowych dających każdemu szansę i możliwość wyboru najbardziej mu odpowiadającej dziedziny sportowania. Nie należy jednak czekać z podejmowaniem tego rodzaju prób na rozwiązania centralne, których wdrażanie wobec  znanych problemów z konstruowaniem budżetu może być zagrożone. W wielu miejscowościach lokalne władze, wskutek inicjatyw regionalnych już dziś podejmują decyzje o zwiększaniu wymiaru wychowania fizycznego. Chodzi o to, aby takie inicjatywy podejmować, tworzyć lobbing w tym zakresie, a tam gdzie takie decyzje są podejmowane, pilnować modelowego wykorzystania tworzonych możliwości, zgłaszać odpowiednie oferty i propozycje.

6.3 Ogólnopolski system współzawodnictwa sportowego

Na system ten jak wiadomo składają się Ogólnopolskie Igrzyska Młodzieży Szkolnej, Gimnazjady i Licealiady oraz szereg  imprez uzupełniających. Programy i terminarze, oraz zasady uczestnictwa w tych imprezach są w zasadzie stabilne i każdy7 Szkolny i Uczniowski Klub Sportowy a także Gminne, Powiatowe i Wojewódzkie SZS stosownie do ustalonych zasad i regionalnych możliwości planują uczestnictwo w nich. Zarząd Główny zabiega aby środki centralne, wspomagające przedsiębiorczość regionów w tej dziedzinie, były adekwatne do potrzeb. Podjęte też zostaną próby lepszego skorelowania i wyeliminowania zjawisk nakładania się kompetencji i zakresów działań innych organizacji na obszarze sportu dzieci i młodzieży. W szczególności chodzi tu o harmonijne ułożenie relacji pomiędzy SZS a Federacją Sportu Dzieci i Młodzieży oraz SZS a TKKF czy LZS.  W szczegółowym zakresie chodzi o relacje pomiędzy  Olimpiadami Młodzieży a Igrzyskami Młodzieży Szkolnej, Gimnazjadami i Licealiadami. Chodzi w efekcie m.in. o korzystne dla wszystkich współdziałanie z ograniczeniem niekorzystnych skutków rywalizacji międzyorganizacyjnej. Mamy nadzieję, że przygotowywane porozumienie pomiędzy MENiS a PKOL znacząco popchnie te sprawy do przodu.

Za podstawę do planowania zadań w zakresie tego obszaru można przyjąć zasady obowiązujące w roku ubiegłym, zarówno co spraw regulaminowych jak i wielkości  dotacji, jaka może być na te cele pozyskana. Należy jednak liczyć się, w związku z przypuszczalnymi ograniczeniami budżetowymi w najbliższych latach,  z koniecznością aktywniejszego pozyskiwania środków  w układach regionalnych, szczególnie na poziomie SKS, UKS, gmin i powiatów. Dotyczy to zarówno władz regionalnych jak i innych sponsorów.

6.4 Sport wyczynowy w SZS

 W tym zakresie, powinniśmy postępować zgodnie z wszystkimi regułami obowiązującymi w tym zakresie i odnoszącymi się do  całego sektora. Możliwości Zarządu Głównego wsparcia klubów SZS prowadzących sekcje wyczynowe są w gruncie rzeczy niewielkie i w zasadzie kluby SZS, mające osobowość prawną i realizujące na swoim terenie ogólne programy rozwoju sportu wyczynowego, należące też do określonych struktur tego sportu, muszą wykorzystywać przede wszystkim różne własne możliwości utrzymywania się i realizacji swych programów.

6.5  Promocja zdrowia

Jest to ogół działań realizowanych głównie, zgodnie z założeniami programu przyjętego przez ostatni Zjazd SZS pod tytułem „Promocja zdrowia środkami kultury fizycznej” i odsyłam do tego dokumentu.

6.6  Programy edukacji olimpijskiej

W tej kwestii w pełni aktualny jest program przyjęty na ostatnim Zjeździe SZS.

6.7  Działania organizacyjne i marketing

Działania z tego zakresu powinny być obliczone na zwiększenie możliwości                    pozyskiwania środków, stabilizację i usprawnianie funkcjonowania organizacji,  systematyczne pozyskiwanie wolontariuszy, podnoszenie kwalifikacji kadr, zarówno społecznych jak i zawodowych,  modernizowanie programu SZS, wydatne zwiększenie umiejętności i operatywności w opracowywaniu, składaniu i uzyskiwaniu efektywnej akceptacji składanych przez SZS ofert i propozycji.

7. Wykaz konkretnych zadań do wykonania przez nowo wybrany Zarząd Główny SZS

-Porozumienie z innymi organizacjami pozarządowymi w sprawie systemu finansowania

-Wystąpienie z wnioskiem w sprawie nowelizacji systemu współzawodnictwa – dyscyplinowanie organizatorów

-Przedstawienie MENIS pakietu konkretnych propozycji dotyczących problemu strategicznego partnerstwa

-Opracowanie programu wykorzystania możliwości tkwiących w  Ustawie o Pożytku Publicznym

-Opracowanie koncepcji wdrażania zadania komercyjne SKS-y

-Opracowanie programu SZS - System 2 + 2

-Przedstawienie MENIS oferty w sprawie kształcenia nauczycieli z klas I-III w zakresie wychowania fizycznego

8. Lider, w tym wydanie internetowe Lidera

Rola i znaczenie Lidera jest oczywista. Funkcje te będą rozwijane i doskonalone. Planowane są liczne nowe formy wykorzystania internetu dla wspomagania szkolnej kultury fizycznej, w tym uruchomienie CIBIP (Centralny Informatyczny Bank Promocji Zdrowia), NAP ( Niezależna Agencja Prasowa) oraz prowadzenie w internecie wielu debat na ważne tematy szkolnego wychowania fizycznego i sportu.

__________________________________________________________________________________________

Uwaga : Jest oczywiste, że tekst ten nie jest doskonały ani zamknięty – jest tylko propozycją do dyskusji. Oczekuję, że na tematy poruszone w tym materiale i inne zabiorą głos zainteresowani – w pierwszym rzędzie nauczyciele wychowania fizycznego i oczywiście działacze SZS wszystkich szczebli. Wszystkie głosy zamieścimy w wydaniu internetowym Lidera
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